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AUSTRJI 6R02I NOWY ZAMACH STANU.
Hitlerowcy w naj&iiższem otoczeniu DoSIfussa.

WIEDEŃ, 2. 2. Całe miasto ży- 
.je pod wrażeniem sensacyjnego are 
sztowania inspektora policji, Fran­
ciszka Baumauna, którego wczoraj 
po przesłuchaniu przez sędziego śled 
czego odstawioń do więzienia. Sensa 
cję powiększa fakt, że inspektor 
Baumami był jako urzędnik policyj 

1 oy przydzielony na stałe do osoby 
kanclerza związkowego dra Dollfus 
sa i nie odstępował go nigdy, towa­
rzysząc mu na każdym kroku i we 
wszystkich podróżach. Baumana 
był nbeenym przy zamachu na kat: 
eJęr"u dokonanym przez Dertila.

Śledztwo, toczące się w sprawie 
zamachu, ustaliło ponad wszelką 
wątpliwość, że Baumann 

mógł przeszkodzić zamachowi.
Jeszcze w poniedziałek mini 

ster spraw wewnętrznych podpisał 
polecenie, zawieszenia Bąumanna w 
służbie i wytoczenie niu dochodzeń. 
Krok ten został podyktowany nu 
gromadzeniem' Oczywistych dowo 
dów, że Baumann stał 
w bezpośrednim kontakcie z  partją 

narodowych socjalistów7.
Koła Dolityezne austrjackie z*j 

stały tym faktem zaskoczone. Oka­
zuje się, że jaCzejki hitlerowskie po

trafiły znaleźć sposób dostania jńę 
na najbardziej odpowiedzialne i 
wpływowe stanowiska.

W związku z aresztowaniem 
Baumaima mają nastąpić w najbliż 
szym czasie dalsze niemniej sensa­
cyjne nresztowania w kołach urzęd

ników policyjnych. W© Wiedniu 
mówi się powszechnie 

o nowej próbie zamachu stanu, 
planowanej przez hitlerowców, 
współdziałających z wpływowemu 
osobistościami z kół władz bezp'e 
czeństwa publicznego.

Rozwiązanie organizacyj 
monarchistycznych w Niemczech

BERLIN, 2. 2. (w ij Z polecenia że rząd narodowo socjalistyczny 
premjera pruskiego Goeringa wy- uznaje zasługi historyczne książąt
dal minister spraw wewn. Frick za 
rządzenie, wzywające rząd krajowy 
do niezwłocznego rozwiązania i zaka 
zania wszystkich organizacyj monar 
ehistycznyeh.

Komunikat rządowy wyjaśnia.

i królów pruskich, nie może jednak 
pozwolić, aby podejrzane elementy 
organizowały w ramach ruchu na­
rodowo - socjalistycznego opozycję 
przeciw nov/emu państwu niemiec­
kiemu.

Ameryka kupuje żyło 
w Polsce

WARSZAWA, 2. 2. Ameryka 
zakupiła dotychczas około 100.00*? 
fon żyta polskiego. Obecnie prowa­
dzone są pertraktacje w spraw*© 
sprzedaży dalszych partyj żyta do 
Ameryki.

Podpalił ojcowską stodołę 
i san w niej zginął.

RADOM, 2. 2. Mieszkańcy wsi 
Stromiec, pow. radomskiego byb> 
świadkami dramatu rodzinnego.

Syn gospodarza Józefa Majaka, 
Michał, podpalił na tle nieporozu­
mień rodzinnych z zemsty stodołę 
swego ojca i sam rzucił się w płonne 
nie, gdzie znalazł śmierć.

Ogień zniszczył stodołę z przybu 
dówką zawierającą zboże i słomę, 
oborę, część inwentarza żywego i 
część narzędzi rolniczych ogólnej 
wartości 2150 zł.

Płomienie przerzuciły się nasion 
nie na sąsiednie budynki i pastwą 
ognia pądł również dom mieszkalny 
wraz z zabudowaniami wartości e 
koło 2000 zł.

Ss!ł6Fs!na dfsMusia nad iHidżGtsm 29 mi zatniytii smyjucii
w sejmie.

Wielkie zniżki turystyczne 
z okazji Jw iąta  Zimy”

Ź a ł t s > » a R 6 ' m .
WARSZAWA, 2. 2. Minister 

jam komunikacji udzieliło polskie­
mu związkowi narciarskiemu, orga 
nizującemu z okazji swe Jubileu- 
azu „Święto zimy“ w Zakopanem, 
dalekoidących zniżek turystycz­
nych.

Zniżki te są indywidualne, to 
znaczy, że każdy wykupujący kar> 
uczestnictwa w „Święcie Zimy" --- 
eo można uczynić w najbliższym 
„Orbisie" — korzysta z iodywidual 
mej zniżki wwysokości 70 proc. we 
wszystkich klasach i rodzajach po 
ciągów, między miejscem zamieszka 
nia a Zakopanem i z powrotem. Jesi 
to wyjątkowa w chwili obecnej, tak 
dla zniżek nieprzychylnej, okazig 
do skorzystania w najpiękniejszej 
porze zimy z wielkich ulg w ceni*'-1 
przejazdu, by spędzić w Zakopa­
nem kilka wesołych chwil. Zniżki 
'ważne są od 1 do 15 lutego 1934 r.

WARSZAWA, 2. 2. Posiedzenie 
sejmu wyznaczone zostało na ponie 
działek 5 hm. na godzinę 11 min. 30 
przedpołudniem.

Porządek dzienny obejmuje spra 
wozdanie komisji budżetowej, które 
złoży sprawozdawca generalny, 
pos. Miedziński; po referacie odbę­
dzie się dyskusja generalna nad bu­
dżetem.

Na drugim punkcie znajduje się 
pieiwsze czytanie kilku rządowych 
projektów ustaw, m in.: projekt n~ 
stawy o poborze rekruta w roku 
1934, oNobronie przeciwlotniczej, o 
filmach i ich wyświetlaniu, o ochro 
nie przed pożarami i inerni klęska­
mi ż;/wiolowemi, o ułatwieniu spła 
ty zaległych składek na rzecz insty 
tucyj ubezpieczeń społecznych itp

BERLIN, 2. 2. W kościele gar­
nizonowym w Cassel zdarzył się nie 
zwykły wypadek. W czasie nabo­
żeństwa kilkadziesiąt osób uleglu 
nagłemu zatruciu kwesem węglo­
wym, który wydobywał się z rur 
wadliwie funtp-tonn^noj instalacji 
centralnego ogrzewania.

Nabożeństwo mumio przerwane 
i 211 osób z objawami poważnego 
zatrucia przewiezionych zostało do- 
szpitala.

Polska -- piątym mocarstwem
BERLIN, 2. 2. „Berliner Tagc- 

błatt" publikuje korespondencję 
p. t. „Piąte mocarstwo".

Autor pisze, że dzień 20 styez 
nia wyryje się głęboko w historji 
polskiej, albowiem dwa ważne zda

rżenia, które dokonały się w tym 
dniu, mianowicie uchwalenie konsty 
tueji oraz układ polsko - niemiecki 
decydują o wzmocnieniu się stano­
wiska Polski w stosunkach między 
narodowych. Najbardziej uderzają
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TORUŃ, 2. 2. W ubiegłą środę, 
lak już o tern donosiliśmy, zapadł 
w Toruniu wyrok śmierci przeciw­
ko em, por, Józefowi Gryf - Czaj 
kowskiemu, który za sz, iegostwo na 
rzecz ościennego państwa odpowia­
dał przed sądem doraźnym.

Niezwłocznie po wyroku obroń­
ca skazanego adw. Przysiecki zwro 
+1 telegraficznie do p. prozy cl en 
ta R. P, z prośbą o ułaskawienie. W 
tym samym czasie na podwórzu w'ę 
pienia przygotowywano szubienicę, 
toznym wieczorem nadeszła z War 
m w y  odpowiedź p. prezydenta R. 
Y» rie skorzystał z prawa w 
cto.syoku do skażam.- *.

Wobec tego o godz. 3 ra.no od by

ła się egzekucja, Gdyf - Czajkowski 
został powieszony.

W godzinę później zwłoki stra­
ceńca przewieziono w przygotowa 
nej trumnie na cmentarz przy ul. 
Grudziądzkiej.

hmmml m in  stigq
PARYŻ, 2. 2. Po podpisaniu 

paktu bałkańskiego Konstantyn.> 
poi ma być z powrotem ogłoszony 
stolicą Turcji.

Poza tern istnieje projekt utwo­
rzenia w Konstantynopolu wolneg- 
wolnego portu dla państw, sygna- 
tarjuszy paktu bałkańskiego.

cvem wyrażeniem jest fakt — pisze 
autor — że układ' polsko - niemiec­
ki nie spotkał się w opinji polskiej 
2  najmniejszym sprzeeiwem, nawet 
opozycja nie potrafiła mu nic zarzu 
cić.

Początkowe zdauie pakty, w k:ó 
rem oba rządy stwierdzają, że nade 
szła już odpowiednia chwila do roz­
poczęcia nowej fazy w stosunkach 
polsko - niemieckich, znalazło pebe 
potwierdzenie w nastrojach, z kł 'i- 
remi przyjęta została ta deklaracja 
przez opinję polską. Czynem tveh — 
ciągnie on — udowodniła Polska 
światu swą niezależność w decyz­
jach politycznych, przedewszvM- 
kiem zarówno w stosunku do Fran 
eji, jak i do ligi narodów.

Autor nie chce twierdzić, by pod 
pisanie ostatniego paktu przez Pol­
skę było bezpośrednią odpowiedzią 
Francji na pakt 4-ch, lecz przypu 
szcza, że decyzja Rzymu, Londynu i 
Paryża załatwienia kwest,ji konł v» 
nentalnych bez udziału Polski wpiy 
nęła niewątpliwie na podpisanie de 
kłaracji.

Omawiając uchwalenie nowej 
konstytucji przez sejm autor stwier 
dza, że wzmacnia ona stanowisko  
Polski w Europie.



Ogłoszono fwieżo dane staty- 
ityczuu. dotyczące wyższego szkolni 

1 ctwa w Polsce. r ,  ,
Dowiadujcray się z tych danych, 

że w roku 1933 istniały w P oD oe 
24 wyższe uczelnie, z czego 13 pan
stwowvch.

Ogólna liczba słuchaczów wyno­
siła w tym roku potężną cyfrę 51.7/0

W tej liczbie było — 14.854 ko­
biet.

Przy okazji poruszenia tego te­
matu warto podać liczby, odnoszą­
ce się do poszczególnych wydzia­
łów. Przedstawiają się one nastę­
pująco: ' .

i prćrwo kctnoiiiczn.6
studiowało na wyższych uczelniach 
S97 osób, prawo i nauki polityczne 
15:610. medycynę 4.152, farmaceuty 
kę 1.225, weterynarję 832, dentysty- 
kę 490, filozofję 13 297, rolnictwo 
2.655, komunikację i inżynierię 
2.207 architekturę 872, mechanikę i 
elektrotechnikę 2.596, chemję 9S3, 
miernictwo i ogólną technikę 513, 
górnictwo i hutnictwo 522, sztuk’ 
piękne 587, nauki handlowre 3.52o 
oraz inne nauki 749 osób.

A teraz powróćmy do danych 
ogólnych. Już na pierwszy rzut o- 
ka uderzyć nas muszą dwa fakty; 
1) imponująca liczebność słucha­
czów wyższych uczelni i 2) wielki 
procent studjującycb kobiet.

Pozostawiwszy narazić na ubo­
czu wszelkie roztrząsanie na temat 
t. zw. „nadprodukcji inteligencji1' i 
troskę o najbliższy los tych wiel­
kich zastępów przyszłych lekarzv, 
prawników, inżynierów i t. p., któ­
rzy, kto wie, czy zdołają zdobyć 
sobie Chleb w swvm fachu, zwrócić 
musimy uwagę na inne stwierdze­
nie nieodparcie nasuwające się na 
mvśL gdy patrzymy na tę, liczbę: 
51.770...

Stwierdzenie, że  z każdym ro 
kiem, z każdym dniem walka o byt 
stawać się musi coraz ostrzejsza. 
Duży procent tych przyszłych dy- 
blornatów nie powiększy szeregów 
t. zw. wolnych zawodów, lecz wej­
dzie do służby urzędniczej — ta ­
kiej czy innej.

Kwalifikacjami naukowemi bić 
oni będą w walce konkurencyjnej 
wszystkich pozostałych pracowni­
ków To całkiem naturalne. A ja ­
ko naturalny skutek tego stanu rze 
czy przyjść musi zbrojenie się nastę 
pnveh pokoleń w broń coraz moc- 
nieiszą t. zn. coraz wyższe kwa­
lifikacje naukowo i t. p.

A więc, niezależnie od takich 
czy innych konjunktur i przejśćcj- 

. wych warunków, przewidywać na­
leży stały, coraz bardziej wzmaga­
jący się pęd ku nauce, ku zdobywa 
uiu możliwie najwyższych kwa- 
lififcacyj naukowych i fachowych.

I drugi Takt: 14.854 studiują­
cych kobiet w wyższych uczelniach

Około 30 procerst liczby studiu­
jących .mężczyzn*

Trzydzieści procent!
Blisko piętnaście tysięcy—
Lat temu trzydzieści kilka kobie 

ty studjująee na wyższych uczel

niach w Polsce można było zliczyć 
na palcach.

W kilka lat potem liczono je na
setki.

A dziś — na mnogie tysiące. 
Jest nad ozem się zastanowić!

L u t y

Sobota

Skromny obiadek na 6,500 osób.
Setki I trów sosów do potraw...

W Paryżu z okazji otwarcia pe 
wnej wielkiej fabryki dyrekcja u- 
rządza obiad na, ni mniej, ni wię­
cej, tylko 6 i pół tysiąca osób.

W tym celu zwróciła się do re­
stauracji, znanej z umiejętności u- 
rządzania bankietów. Restauracja 
owa dotychczas urządzała obiady 
najwyżej na 2 tysiące osób.- To też, 
olbrzymie zamówienie wprawiło ja 
w nielada kłopot.

Przedewszystkiein, musiała za­
mówić szesnaście kotłów do gotowa­
nia zupy, z których każdy mieści 
150 litrów, 6500 homarów, 325 kilo 
majonezów i 900 pulard ma, znikną-1 
w judzkich żołądkach.

Gdy spytano naczelnego kuchu 
rza, ile przygotować sosu „madera ‘ 
odpowiedział krótko:

— 300 litrów.
Do dekoracji sali zużyto 20 ty ­

sięcy palm, sprowadzonych z Ma 
rakeszu. Zaangażowano 680 star­
szych kelnerów, zakupiono 40 tysię 
cy najrozmaitszych rozmiarów ta­
lerzy.

Żona jednego z inżynierów tej 
fabryki, patrząc na te przygotowa­
nia, powiedziała z podziwem:

— A ja  jestem przejęta, kiedy 
mam w domu kolację na 12 osób.

— Niekiedy, to jest trudniejsze, 
niż na kilka tysięcy — odpowiedział 
jej uprzejmie organizator.

Apel komitetu „Oni przeciwgruźliczych"  
po społeczeństw a sosnowieckiego.

K om ite t D ni przeciwgruźliczych* 
w Sosnowcu ponaw ia sw oją gorącą 
prośbę i apel do w szystkich osób. doce 

n ia jąey eh  zagadnienie w alki z g ruź łi. 
eą i  w szystk ich  tych  do kogo posiano 
odezwę o w płacanie chociaż n a jd ro b ­
niejszych kwot, na  co tow . przesyła 
znaczki przeciwgruźlicze, aby um ożli­
wić w w yniku konkursu — otrzym anie 
urządzenia Roentgenowskiego, jako  
lirem ji konkursow ej d la  zainstalow a­
n ia  go w paw ilonie gruźliczym .

W szak w artość tak iego  urządzenia 
wynosi 19 — 12 tysięcy zl.

M usim y zebrać około 5.080 zl., aby 
móc osiągnąć pierwsze m iejsce w kon . 
kursie.

Zbiórki w daw nych la tach  daw ały 
ponad 12tS«0 zł.— w roku  ubiegłym  po . 
nad  5.009 zł. G dyby w szystkie osoby do 
któ rych  zwrocono się z apelem  zeckeia 
jy. łaskaw ie odszukać u  siebie błam iłe 
ty  nadawcze P.K.Q. i p rzesia ły  chociaż 
po jednym  złotym  — osiągnęlibyśm y 
Łwotę ogólną 5.680 zł. wówczas ! pre- 
m ję w postaci urządzenia Roentgenów 
skiego.

W artość 5.D30 zł. u rosłaby do 17.889 
złotych, a  każdy grosz na  cele w alki * 
gruźlicą złożony rów ny  byłby 3 1 pói
grosza.

Dotychczas wpłaciło ofiary  w  P°- 
średaictw em  PK O . na  ten  cel 139 osób 
na sum ą 744 nŁ 50 gr.

B rak  je s t nazw isk z pośród wielu 
zacnych i o fiarnych  na  cele społeczne 
esób.

K om itet zdaje sobie spraw ę z  tru d ­
ności technicznych w płat za pośredni, 
ctwem P.K.O. w ybrał jednak  tą  formę 
zbiórki, gdyż ak c ja  ta k a  nie pociąga 
za sobą żadnych w ydatków  adm in istra  
cyjuyeh, wówczas gdy ak c ja  zbiórki 
przez inkasentów  pociąga w ydatki się . 
gające do 25 proc. Z d rug ie j strony 
akeja  w ten  sposób prowadzona daje 
gw arancje, że każdy złożony grosz tra  
fi do w łaściw ego źródła 1 osiągnie 
sw ój cel.

K om itet zw raca się z gorącym  ape­
lem o sk ładanie  o fiar przez P  K. O. z 
uwagi na to, że je s t to najpew niejszy 
sposób zbiórki i da jący  najlepszą gw a­
rancję , że złożona kw ota tra f i  do w ła­
ściwego źródła.

jg = p = E 5 S 5 śfc= 3 >

KALENDARZYK
Dz «: Błażeja biskupa
dutro Weroniki i  Andrzeja to
Wschód słońca: 6.57
Zachód słońca: 16,20

W ARSZAW A.
Sobota, 3 lutego.

7.00. Sygnał czasu. 7.05. G im nastyka 
7.20 Plyiy. 7.35. Dz. poranny . 800 P ro­
gram  na dz. bież. 11.40, Codz. P rzeal. 
P ra sv . Polsk. 11.58. Sygnał ezasu. U O * 
K oncert zespołu jazzowego. 1230. Kom. 
m eteor. 12.55. Dz. połudn. 1d.30. Kom. 
gospod. 15.40. Skrzynka strzelecka. 15.55 
Chw ilka lo tn , 16.00. Aud. d la  chorych,
16.40. F rancuski. 17.00. Naboż. z W ilna.
18.00.. Reportaż. 18.20. K oncert kam eral 
ny. 19.00. Rozmaitości. 19.25. Felj^-ton 
lit. 19.40. Kom. sport. 19.47. Dz. wiecz.
20.00. M yśli w ybrane. 20.02. Dzisiejszy 
karnaw ał. 21.00. Skrzynka poczt. 212(1 
K oncert Chopinowski. 22.00. Odczyt W 
jęz. franc. .22.15. P ły ty . 28.00. W iad. ma 
teor. i  kom. polic. 23.05. M uzyka ta n

KATOWICE.
7.00. Aud. por. z W arsz. 8.00. I r .  S| 

Poznania. 11.35. P rogram  n a d z .  bjez.;
11.40. T r. z W arsz. 11.50- Wiad-_ biea, 
11:57. S y g n a ł czasu z W arsz. 12.05. P ł f ,  
ty. 15,20. Kom. gospod. 15.25. Kom. * 
W arsz- 15.40. P ły ty . 15.55. C hw ilka lotn.
16.40. Franccuski. 17.00. Naboz. z  W il­
na. 18.00. S krzynka dla dzieci. 18.20.
16.00. Aud. dla chorych ze Lwowa. 
K oncert z W arsz. 19.00. P ro g ram  nat 
dz. nast. 19.05. Rozm aitości. 19.10. Czy 
wyższa m atem atyka Drzydaje sic w zy 
ciu codziennem. 19.25. T r. z W arsz. 
19.43. Kom . sport. 19.47. T r. z W arsa.
21.00. P ły ty . 2L20. K oncert Chppinow*; 
siei. 22.155. P ły ty . 23.00. T r. z W arsa.

W ARSZAW A.
N iedziela, 4 lu tego. .

9.00. Sygnał czasu. 9.0o. G im nastyka. 
9.20. P ły ty . 9.35. Dz. por. 9.50. C hw ilka 
gosnodarstw a domowego. 9 54. Rro- 
gram  na dz. bież. 10.00. T r. naboz. IL5S* 
ygn a ł czasu. 12.05. P rog ram  na dz. biez. 
illO . K om . m eteor. 12.15. 20Jy  poranek 
sym f. z F ilh . W arsz. 13.00. Fel je ton mu. 
zyez. 14.09. Gawęda z ro lnikam i. .14.15. 
P rzegląd  rynków  produktów   ̂ rolm  
14.30. P ły ty . 14.55. H ym n L O PP. do słow 
Ju liu sza  Baykowskiego. 15.00. T r. ? 
Lwowa. 15.20. T r. z  W arsz. 16.00. T r. zb 
Lwowa. 16.30. P ły ty . 16.45. Ł ow y  frrG  
m ent z księgi P a n a  Tadeusza. 17.0T L* 
tu ś  obiecał pójść z- m ną do kina. 17.J 5. 
M uzyka polska. 18 00. Oszukany Oszust, 
18 40. P iosenki filmowe chóru W arsa .
19.00. P ro y w m  na dz. nast. 1905. Roz­
m aitości. 19.30. Co siedzieje ua św iecy. 
19.45. R ep e rtu a r  t.calrów warsz. 19.,:0. 
M yśli w vbrane. 19.52. Muz. oper-owa. 
20:50. Dz. wiecz. 21.00. Na śładec A tle n  
tydy. 21.15. N a wesołej lwowskiej fali. 
22.15. Kom. sport. 22.25. M uzyka J e n .
23.00. Kom. m eteor, i kom. polic. 23.0* 
M uzyka tan’.

Wyniki konkursu L. M. i K. w szkołach średnich 
i powszechnych w Sosnowcu.
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,Sz w aj e ars/k !ę Gorz * ki e § 
Zioła" % m a rk ą  Ro.

, sut-ł-aą stnso^fine orzy 
chorobach żołądka, ki. 
szek. obstrukcji i  ka_ 
mieni żółciowych.

..ox«ajcarsk!e Gorzkie Zioła" 
są  n a tu ra ln y m  łagodnym  środ­
kiem przy czy szczającym , u ła tw ia­
jącym  funkc je  organów traw ienia  

działającym  orw ciw ko otyłości.

Z o k az ji 14 rocznicy objęcia przez 
PolBkę dostępu do m orza zarząd  odnzia 
łu  lig i m orskiej i ko lonialnej rozpisał 
konkurs we w szystkich szkołach śred 
nich i powszechnych m. Sosnowca na 
w ypracow ania  klasowe o morzu.

W  dniu 30.1 br. odbyło się ostatn ie 
posiedzenie sądu konkursowego, w któ 
rym  udział wzięli przedstaw iciele mię 
dzyszkolnej kom isji porozum iewaw­
czej Z. Z. nauczycieli szkół powszech­
nych prasy , lig i m orskiej i kol.

Z pośród nadesłanych ogółem 60 
prac zakw alifikow ano do nagrody  zwy 
klej 29 p rac , w tem  2 p raee do nagrody 
przechodniej.

Pierw szą nagrodę d la  szkół średnich 
przyznano jednogłośnie gimn. żeńskie 
mu im. E m ilji P la te r  za pracę wyko. 
naną przez ucz. Elżbieto D ietlów nę p.

„Jak  może Polska uniezależnić sw ój 
handel zamorskie:.

Pierw szą nagrodę d la  szkół powsze 
chnych przyznano szkole n r. 14 za urn 
oę w ykonaną przez ucz. Jelrm kiew ieża 
Czesława.

Ponad to  w yróżnioan p racę ucznia 
■Stanisława Rad eckiego z  gim u. pań- 
łi tw o w ego im. B  P rusa,

N astępnie nagrody  przy. .Ttolfy u

iiiom szkół średnich : Jarom inow i S ta  
aławowi — seiu. męskie, Zygm untów nie 
M arji — sem. żeńskie, L uftszpringero  
wi Hen. gim n. im . S taszica, Radeckie­
mu S tanisław ow i — gimn. im. B. P ru  
sa, D ietłów nie Elżbiecie — gim n. im. 
E. P la te r, Godło ,,A1' (nazwisko n ie . 
wiad.) gim n. zrzesz, rodź., Rudzkiemu 
K arolow i — szk. handl. T. Płockiego, 
U rbanów nie Br. — gim n. im. H. Rzad 
kiewiczowej, N ackem ji H elenie — 
gim n. Żydowskie, Gewaldówni© S tefa  
n ji — szk. hand l. im. K r. Jadw ig i, oraz 
uczniom szkól powszechnych: Pogorzel 
alriemu Tadeuszowi — szk. powsz. n r. 
L Haraziraówni® S tan isław ie — szk. 
pow. nr. 4, G rabow skiem u Zbigniewo 
wi — szk. paw. nr. 6, Golezykównie An 
nie —• szk. pow. n r. 7, Żmidkównie —  
ssak. pow. nr. 8, Li sów nie M arji •— szk. 
pow. lic. 2, JekmkaewicssBwi -Czesi. — 
szk. pow,. n r. 14, B abiarzow i Józefow i— 
szk. pow. n r. 16. K raw eów nie B olesła­
wie — ffflk. pow. a r. 17, Braisdysównlo 
G ustaw ie — azk. pow. n r. 21.

N agrody  z  ©dpowie&aiemi dedyka­
c jam i p rzesłaąe zostaną szkołom.

N agrody przechodnie wręczone bę­
dą uczniom .pa konferen : .jł * zain tere- 
.«sow-nnes»i .szkołami.

(k) Koło w»zu złam ało je j praw ą rę
kę. O negdaj na p lacu W olności w K ici 
each, S taw iarsk i Jacen ty , miesEkaanieo 
wsi Zagórze, pow. kieleckiego, wsku­
tek  nieostrożnej jazdy naj chał wozem 
na W rońską Józefę, ła t 30 zara. w 
K ielcach przy ul. Szerokiej nr. 19. k tó ra  
doznała z łam ania praw ej ręk i i ogólno 
go potłuczenia.

W rońskę przewieziono do szpitala 
iw. A leksandra w Kielcach.

(k) Znów oszukali naiw nego w ieśnta 
ka. D zienniak B artłom iej, mieszkanioo 
wsi S ta rzyny , pow. wloszczowsldogo—- 
zameldowmł, że onegdaj przybył do 
K icie w zam iarze oddania swej spraw y 
adwokatowi. Gdy w ym ieniony znajdo 
wał się przed sądem  okręgowym, 
podeszło do niego 2_ch oso­
bników, a dowiedziawszy się o 
celu j 'g o  p rzybycia , zaprowadzili go 
do Łocika A u 'on i ego przy ul Leśnej 
nr. 5 i powiedzieli Dzienniakowi, ż.o 
jest to adw okat i spraw ę mu załatw i.

Łocik zgodził się spraw ę tę załatw ić 
pobrał od D żienniaka 5 zł., zaś 
drugie  5 zł. D zienniak m iał m u prze­
siać pocztą, jednak  spraw y tej Łocik 
nie załatw ił.

(k-) P ożar w Cnęciuach. Onegdaj ® 
godz. 2-ej w domu A bran ia  Jakubow i­
cza .i Iz rae la  W olfsztata w Chęcinach, 
pow. kieleckiego w ybuchł pożar, który 
następni" przeniósłszy Się na sąsiedni 
dom sukcesorów Aby K oselm ana s -Jan 
kła Żuchowskiego, zniszczy1 oiba te  da­
my.

S tra ty  wynoszą 350 zl, P rzyczyna po 
ż an ł — wadliwa konstrukcja komina-
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Z Zagłębia. T f
T B a T K  M I E J S K I  

W  SOSNOWCU-
Dziś po cenach zniżonych te a tr m ie j 

sk i w Sosnowcu daje powtórzenie swie 
tu e j sa ty ry  na leka rzy U. U. Snawa p. 
t. „latiUiiJurfZ N A  K U A U ito Z U  -. 3 gió 
who ro i#  Jęruujci pi>«« G#rsoii, (jOiaszow. 
eki i  sza iransań W pozostałych, ro w . 
c ie sw iem yeh ro lach w ystępu ją  •. pp.! 
Arciszewa&a, Śniaueeka, B.ereeai, M i­
ko ła jew sk i, M atuszkiew icz, O rliń sk i, 
Ohucnowsai i  W /orczynow ski. Już w 
niedziele prem jei-a św ie tne j _ kom edji 
JViarjana iie m a ra  p. t. ,4iw a j P A N O ­
W IE  B.‘‘ , k tó ra  o ryg ina lnośc ią  pom y­
słu zdobyła sobie ca iaow ite  uznanie, a 
na wszystkich scn a ch  polskich po w o. 
dzenie. U dzia ł w sztuce biorą pp.: Chrza 

uonsaa, Gerson, JBliSnerowua. B ie leck i, 
Gołaszewski, M iko ła je w sk i, M atuszkie­
wicz, DąkrowsKi, Obuehowski, O r liń ­
sk i. h iza irański i  W zorezykow skL 
Przedsprzedaż b ile tów  w f irm ie  p. W . 
Czechowskiego ,u l. 3 M a ja . W niedzie 
lę kasa czynna od godz. 11 popoł. do 
goaz. 13 i  od 15_ej.

Soboia du. 3 bm. o godz, 20.15 —< 
„L h 'K A R Z “  N A  R O ZD R O ŻU " po ce. 
mach zniżonych. C eny m ie jsc  od 50 gr, 
do zł. 2.80.

N ieczie la , dn. 4 bm. o godz. 11.30 — 
„ P A iN u y iE  YV N O W Y C H  K A P id L U  
S Z A C H ". S pec ja lny poranek d la  m ło­
dzieży szkolnej. C eny m ie jsc  od 20 gr. 
do 50 gr.

N ieuzie la, dn. 4 bin. o godz. 16.15 — 
„L E K A R Z  N A  R O ZD R O ŻU " po ce 
mach zniżonych. Ceny m ie jsc od 50 g r. 
do zl. 2.80.

N iedzie la , dn.. 4 bm. o godz. 20.15 — 
„D W A J  P A N O W IE  B.‘< — P rem je ra .

-o U o -

AKABEM JA KU CZCI PRE&.
K P L I T E J  W  S O S N O W C U .

Ocibyla się wczoraj w teatrze 
d ie jsK im  w Sosnowcu uroczysta a- 
kaclcmja ku czci pana prezydenta 
liz p u tc j prof. Ignacego Mościckie­
go, w związku z Jego imieninami, 
zorganizowana przez miejscowy od 
Bziai związku pracy obywatelskiej 
kobiet.

oaia teatru wypeniona była po 
brzegi. W akademji wzięli udział 
przedstawiciele wiadz państwowych 
5t p. starostą Boxą na czele, samorzą 
do wy eh, różnych organizącyj spo­
łecznych, stowarzyszeń, związków 
itp .

Słowo wstępne wygłosiła człon­
k in i związku pracy obywatelskie, 
kobiet p ro f. S t  Massalska, puczem 
orkiestra seminar.)uiń męskiego ode­
gra ła  hymn narodowy, następnie 
odbyły się produkcje muzyczne, de­
klamacje, w wykonaniu uczniów 
szkół średnich wćłosnowcu.

 o d o -----------
O T W A R C IE  K U R S U  O . M . P . 

N A  K O N S T A N T Y N O W IE .

W  lo k a lu  s z k o ły  pow szechne j n r .  
16  na K o n s ta n ty n o w ie  o d b y ło  s ;ę 
© negda j o tw a rc ie  k u rs u  o rg a n iz a c ji 
m ło d z ie ż y  p ra c u ją c e j.

W otwarciu wzięli udział inspek 
tor szkolny LuChowjcZ} dvr. Mazur, 
p r o f .  N a w ro c k i,  p . C h o le w ic k a , 
p ro f .  L a s s o ta  i  n a u czyc ie le  s z k o ły .

O b s e z rn y  re fe ra t  w y g ło s i ł  d y r . 
M a z u r .  W  k u rs ie  b ie rze  u d z ia ł 40 
s łu c h a c z y . W y k ła d y  p ro w a d z ić  łię - 
dą b e z in te re s o w n ie  n a u czyc ie ło w ie  
s z k o ły  n r .  16 w  lo k a lu  te jż e  s z k o ły . 

 o tto -----------
Z Ł E  Ś W IA D E C T W O  P R Z Y C Z Y  
M Ą  U C I E C Z K I  Z  D O M U  R O D Z I­

C IE L S K I E G O .

N a  p o s te ru n e k  p o l ic j i  w  G ro d ź  - 
cu z g ło s ił s ię p. W ie r n y  i  za m e ld o ­
w a ł, że je g o  1 7 - le tn i s y n  J a n , ucz-:d 
te c h n ic z n e j s z k o ły  w  K a to w ic a c h  
w y s z e d ł o n e g d a j z d o m u  i  d o ty c ii-  
czas n ie  p o w ró c ił.

W ie rn y  o tr z y m a ł z łe  ś w ia d e c ­
tw o  szko lne , co w ła ś n ie  b y ło  p r z y ­
czyną  u c ie e zk i z d o m u . P o lic ja  
w szczę ła  za  m ło d o c ia n y m  u c ie k in ie  
rem  p o s z u k iw a n ia .

 io r ---------
-  Osobiste. P. Bo les ław  B iskupsk i 

2 D ąbrow y został odznaczony ^ K rz y ­
żem leg ionow ym * za w a lką  o N iepod­
ległość.

Dziś^i^ legjonu mł°dych w Sosnowcu.
Zrzeszenia rodz i- 

będzio kip K U°,SI10.weu (Dziewicza) od.
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W kolekturze Kaftala
padają stale

największe  wygrane

Tam padł pierwszy milion!
Spieszcie po losy do I-ej klasy 29-ej loterji
do szczęśliwej kolektury

W. KAFTAL I Ska s

  Katowice, uS. iw . Jana 16.
jH H  Ciągnienie odbędzie się już dnia 16 lutego b. r. 
H H l! Listowne zamówienia załatwiamy odwrotnie. P.K 0.304.761

Kaftal to synonim szczęścia!
m  ________

Krwawa walka gajowego ze złodziejami
w pow, opatowskim.

O negdaj około godz. 1.30 w nocy w 
lesie ch łopsk im  w si M iiko w ska  K o lo - 
n ja  w pow. opatow skim , ga jo w y  tego 
lasu Jan  K u śm ie rsk i, n a tkn ą ł sio na 
5-eiu z łodzie i, rąb iąeych  dcl)a.

G dy g a jo w y  K u ś m ie rs k i wezwał 
z łodzie i do opuszczenia lasu i  oddania 
m u s ie k ie ry  i  p i ły ,  wówczas jeden ze 
z łodzie i Tadeusz M ark iew icz , m ieszka 
c iec O strowca rzu c i się z s iek ie rą  na

K uśm ie rsk iego  i  u s iło w a ł zadać m u 
cios w głowę.

Z aa takow any K u ś m ie rs k i s trz e li ł 
z d u b e ltó w k i, ra n ią c  M a rk ie w icza  ś ru . 
tem  pow yże j ko lan . Kannego w stan ie  
c ięk im  przew ieziono do szp ita la  w O . 
i t r  o w cu.

M a rk ie w icz  no tow any b y ł ju ż  k i lk a  
k ro tn ie  w p o lic j i  za kradzieże, a osta­
tn io  s iedz ia ł w  w ięz ien iu  za u d z ia ł w 
napadzie rabunkow ym .

Ż ą d a jc ie  w  s k le p a c h  o ra z  b u d k a c h  ty to n io w y c h  ta n ic h , a je d n a k  
d o s k o n a ły c h  G iL Z  d o  P A P IE R O S Ó W

„KRYZYSOWE - PASCHALSKIEGO"
pudełko 25 szluk — 5 groszy, 50 sztuk 10 groszy.

PORT
I WYCHOWANIE FIZYCZNE

Sędziowie z pedkoleg um w Sosnowcu
nie będą skarżyć „oszczerców".

J a k  ju ż  n ie je d n o k ro tn ie  p isa liśm y, 
specjalna ko m is ja  podokręgu bada za . 
rz u ty  przekupstw a i  stronniczości n ie . 
k tó ry c h  sędziów p ilka rske h , należą­
cych o podko leg jum  w  Sosnowcu.

Początkowo podko leg jum  ośw iad­
czyło, że n ie m yś li uznawać k o m is ji i  
respektować je j w yroku , a sw oim  ezłou 
kom, przeciwko k tó ry m  is tn ia ły  ja ­
kieś zarzuty, zezwoliło na w ystąp ien ie  
na drogą sądową przeciw  „oszczercom^

Obecnie sprawa ta w zią ła  in n y  o- 
brót.

N a osta tn ie  zebranie zarządu pod. 
okręgu Zagłębia, p rz y b y li dw a j przed

stp.wieicle podko leg jum  pp. B e r lin e r  i  
M azur, k tó rz y  ośw iadczy li, że podko. 
leg jum  zgadza sią na orzeczenie ko m i­
s j i  od spraw  sędziowskich, w  sk ład 
k tó re j wchodzić będą d w a j delegaei 
podko leg jum .

Jednocześnie delegaei podko leg jum  
w y ja ś n ili,  że pode jrzan i o przekupstw o 
sędziowie n ie  w ys tąp ią  na drogą sądo­
wą. Cala spraw a zostanie za ła tw iona  
w łon ie  podokręgu i  podko leg jum .

Przypuszczać należy, że obecnie 
brzydka spraw a podko leg jum  w  So­

snowcu szybko zostanie z likw idow ana .

Kronika
X  Lech ja  czw a rtym  fin a lis tą  m i. 

strzOstw hokejow yeh P o lsk i. W yzna­
czone na ub. czw artek trzecie  spo tka­
n ie  e lim in a cy jn e  w  hoke jow ych  m i- 
strzos wach P o lsk i m iędzy C racoy ią  i  
Lech ją  z powodu w yco fan ia  sią Craeo 
r j i ,  n ie  doszło do sku tku .

W  Chodorowie s ta w iła  s ią je d yn ie  
Lech ja, k tó ra  obaw ia jąc sią, że Craco-

chm-f^y n f ek Ł'i<i idealną we w szystk ich  
chorobach zapewnia G erm ato l D r,

r  S° ’ \ r y  ™wnocześnie le- -zy i  „ o i  liczne schorzenia.

v ia  w o s ta tn ie j c h w ii l i  je d n ak  zdecydu 
?e sią na rozegranie  spotkan ia , przy_ 
jecha ła  do Chodorowa we czw a rte k  ra 
no. Po u p ły w ie  przepisanego regu la rn i 
nu P Z H L . czasokresu, sędzia W ac . 
ła w  K u c h a r uzna ł wobec nieobecności 
Oraeovi mecz w y g ra n y  w a lkow erem , a 
temsamem Lech ja  za k w a lif ik o w a ła  sią 
ja ko  czw a rty  obok L e g ji,  poznańskie­
go A ZS  i  C zarnych zespół do f in a łu  
hoke jow ych m is trzos tw  P o lsk i.

X  Skoda zaprotestow ała p rzeciw ko 
wyznaczeniu d rug iego  meczu z W a rtą  
w Poznaniu, żądając rozegran ia  tak  
ważnego dla n ie j meczu w  miejseowoś 
n i n e u tra ln e j, np. w  W iln ie  lu b  Łodzi.

W IE LK I KONCERT - RAUT TDWA* 
RZYSTWA MIŁOŚNIKÓW M UZYKI 

W SOSNOWCU.
W  d n iu  10 bm. odbędzie sią w  salach 

g im n. państw , im . St. Staszica w  So­
snowcu ko n ce rt _ ra u t, u rządzany s ia ra  
n iem  to w a rzys tw a  m iło śn ikó w  m u zy . 
k i. P ro te k to ra ! nad rau tem  o b ję li PP, 
s ta r. B oyow ie . Im p reza  ta  zapow iada 
sią n iezw yk le  ineresująeo, ta k  pod 
względem  p ro g ra m o w ym  ja k  i  a r ty .  
stycznym .

W  części koncertow e j w ys tą p ią  pią- 
kn ie  zapow iadające sią, w yb itn e , m ło ­
de ta le n ty . W ykonane  zostaną u tw o ry  
sknzypcowe, fo rtep janow e , wokalne, 4 

e fe k to w n y , p rz y  św ie tle  ju p ite ró w  — ta  
miec p las tyczny. Po koncercie odbędzie 
sie danc ing  to w a rzysk i p rz y  dźw iękach 
dwóch doborow ych zespołów jazzbas- 
d owych.

K o m ite t ra u tu , w sk ład  któ regą  
wchodzą n a jw y b itn ie js z e  je d n os tk i spo 
łeczeństwa zaglębiow skiego, je s t rąko j 
m ią , że im preza  ta będzie jedną z n a j„  
św ie tn ie jszych  w kończącym się k a r” 
n a w a la  N ie m n ie j w span ia le  zapow ia­
da sią część zabawowa, k tó re j gwofc, 
dziem będzie w ystęp  rew elersów, solo­
we pop isy  taneczne i  szereg in n ych  

niespodzianek.

— Zarząd se kc ji dozorców g ó rn iczo , 
techn icznych  P.Z.Z.P.P. i  H . Rz. P. w
S°snoweu zaw iadam ia  w szys.k ich  za­
in te resow anych , że przypada jąco na 
dzień 4 bm. zebranie m iesięczne zarzą-. 
uu sekc ji zostaje odwołane i  o nastiy. 
p n ym  te rm in ie  zebran ia  zostaną wszy 
sey zaw iadom ien i oddzie lnym  kom un i­
katem .

— Zebranie  ko la  rodz ic ie lsk iego  przy 
szkole k r . J a d w ig i w  Sosnowcu. Z a . 
rząd ko ła  o p ie k i ro d z ic ie lsk ie j p rz y 1 
szkole hand low e j żeńskie j im . k róL  J ą ,  
d w ig i w  Sosnowcu zaw iadam ia, że dnia, 
4 bm. .o godz. 11-ej odbędzie się zwy­
cza jne m iesięczne zebranie ko ła  w  lo ­
k a lu  szko ły  p rz y  u l. Z yg m u n ta  7.

— VYalne roczne zebranie LO P P , W  
d n iu  4 hm . w  s a li zarządu gm innego y  
M yszkow ie  o godzin ie  4 -e j popo łudn iu  
odbędzie sią roczne zebran ie  członków  
ko ła  gm innego LO P P . w M yszkow ie

— B a l ie g jo n u  m łodych  w  W o jk o ­
w icach K om ornych . Dziś, dn. 3 bm. w 
W o jkow icach  K o m o rn ych  odbędzie się 
p ie rw szy bal Ieg jonu  m łodych. pod 
p ro te k to ra te m  p. s ta ros ty  B oxy.

— Poranek w k in ie  „Z a g łę b ie 1* D n ia  
4 L m . w k in ie  '„Z a g łę b ie " s ta ran iem  
ko ła  op iek i ro d z ic ie lsk ie j p rz y  g im n a ­
z jum  LI. E zadkiew ieżow ej w  Sosnowcu 
odbędzie się poranek d la  dzieci. Po­
czątek o godz. 11 przed poi.

— Z ebran ie  zw. s trze leckiego w  © ą  
brow ie. D n ia  4 bm. o godz. 10 i p ó ł ra-, 
uo odbędzie się w alno zebranie cz łon­
ków  zw. strze leckiego w  D ąbrow ie  w lo  
k a lu  p rz y  u l. M . K o n o p n ic k ie j 13.

— W y b o ry  i l °  rady  g m in n e j w M y ­
szkowie. N a podstaw ie zarządzenia 
s ta ros .w a  w  Z aw ie rc iu  pod p rzew odn i-” 
ctwem  p. ja i ia  Oski w d n iu  30 stycznia 
r . b. o d b y ły  się w y b o ry  do ra d y  gm in  
ne j w liczb ie  16 członków. Zgłoszona 
została ty lk o  lis ta  B B W R . Na ra d ­
nych g m in y  zosta li w y b ra n i pp.: dyr„ 
S tan is ław  E a u e rc rtz , d y r. A leksander 

S te in liagen , d y r. H e n ry k  Landau, iu L  
R obert Kuezera, d r. M e lcer, Ja n  Osko; 
Jan R a jche l, Czesław Babski, M ic h a ł 
K o rn e la k , K a z im ie rz  P ią tko w sk i, K a ­
zim ie rz  R acboeki, P io t r  M ły n a rs k i  
Ldm und  K °n ie czn la k , A leksande r Peł 
Ła, S tan is ław  Sosnow ski i  P io t r  Zen- 
derowskL

— Zebran ie  rezerw is tów  w  Łag iszy.
IV d n iu  4 bm. o godz. 10-ej rano w szko 
iu powszechnej na G lin ica ch  odbędzie 
sią zebranie członków  zw iązku  rezer­
w is tów , na k tó rem  będą rów n ież prod 
staw ić ie ie  zarządu pow iatow ego z So­
snowca. Ze w zględu na ważność sp raw  
zarząd Z. R. p ros i o p u n k tu a ln e  i  ko, 
nieczne p rzyb yc ie  w szystk ich  człon-, 
ków . R ezerw iści dotychczas n ie zn  eszo., 
u i m ile  w id z ia n i.

— W y b ° ry  do ra d y  g m in n e j w  P ió_
czyeach. W  d n iu  30 styczn ia  o d b y ły  się 
w yb o ry  do ra d y  g m in n e j w  P iń c iy_  
cach N a g m in  ęprzypad ło  16 m anda­
tów  radnych  g m innych . P rzew odniczą 
cym  k o m is ji  w y b o r c z e j  
b y ł  ra d n y  g rom adzk i A  H e tm a ń - 
czyk. W y b ra n i zosta li ra d n i % l is t y  H.
B. W. B .
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K.8 „ S .le sta ” (K atow ice)
3:1 (1:0 , 1:0 , 1:1)

-  „Ui a’ (Sosnowice)

W  ezoraj na  w łasnym  torze sosno­
wiecka „U nja“ rozegrała koleżeńskie 
zawody hokejowe z KS. „Silesia z Ka,
to wic. .

G ra prowadzona w tem pie doś o- 
Btrom sta ła  na niezbyt wysokim pozio

N E O - S I L V I K R I N  P O M O Ż E

inie technicznym . Goście m iejscam i
g ra li na ,,siię:■* '
' Podczas eatego moczu przewagą imo 
li fcatowicaame, Którzy oKazah Kią ze_ 
spotem nużo lepszym  od gospuuarzy 
bzezegolme doory nyl Ursus, Który do 
t-konaie prowadzi krążek.

W drużynie  „Uiiji" w yróżnić uale- 
ży: W ągrzy nowicza i btam szew skiego 
p& obrutiie oraz

M uszyński dobry tocunicznie traci 
jednak  szybko krążek i za mało strze- 
la.

Zawody zakończyły sią zasłużonem 
zwycięstwem  „Hilesi*- w stosunku 3:1
(1:0, 1:0, 1:1).

W pierw szej te rc ji gx>śeie uzyskali 
prow adzenie ze s trza łu  lilia..

W  d rug ie j tercji wynik dla gości 
podwyższył K aczor I.

T rzecia te rc ja  upływ a pod znakiem 
zm iennych ataków'. U nja s ta ra  sią uzy 
skać honorowego goała. Goście eząsto 
zag rażają  bram ce U nji i w7 końcu 
K aczor I I  uzyskuje trzec ią  bram ką dla 
„Silesi“ . Z kolei a tak  gospodarzy prze 

dostaje sią pod bram ką gości i M uszyn 
ski zdobywa honorowego goala.

Sędziował »> W olny, dobrze.

Neo-Silvikrm-kuraeja włosow: 
przeciw łysinie, rzailKiemm p«r»„ 
stowi włosow, tw orzeniu sią ra„. 
piezy i swąuzeniu głowy. 
i \e « -S il  v ik r iu - F iu id :
do codziennego pielęgnow ania 
wtosuw. U trzym uje włosy zdro­
wo, nadaje sią szczególnie do on- 
uuuąeji wodnej., 
Neo-Silvikrni-Shampoqn: 

do m ycia giowy. P re p a ra t ten 
wzm acnia nasKorek głowy i na­
daje włosom hajność i połysk. 
P rosim y podać nam  Swój adres 
na niżej umieszczonym odcinku, 
wyślemy w tedy W .P. bezpłatnie 
dokładną broszurą w raz z próbką

708

nazwisko: . .............. ..
ni. i  N. domni i/.
poczta: . . . . . . .  t . . .  * i < > *
wyciąć i w ysłać w zam kniętej ko 
pereie, zaopatrzonej w znaczek g 
pocztowy, do 1

S I L M f i ,  Gdańsk, Bottchergasse 23-72

' . >

P O W IE Ś Ć .

K m ,.2420 i 2819/33. ,

O B W IE S Z C Z E N IE
k o m o r n ik  S ą d u  G r o ik i i e g o  Ł bo

- pN™ S 8”% u b Ł , eo ....... .

^ ■ ' ^ T r f u t e g o  3934 r  o godzinlail ej (nie później jednak  niż w; dwie 

■ g ' f  SebYi- a« f  S t

2 *  , t  L b l£ w te £ h  przy u l i o  KoScielnej w Iszym  term inie, sk to to -» f f  s - s .  - o ł a s s sb &a  “ w *  »
'p o d T e to y m i

S S iro w a  Górnicza, dn ia  31 ST E FA N  ALCH1M05VICZ.

J a  wydam córkę za mąż, a zarę­
czam pani, że ona musi przyjął? mę 
żu, którego ja  wybiorę!

M arta nagle znalazła się wśród 
przerażającej rzeczy wistości.

W yciągnęła ku jędzy drżące r ę ­
ce i w yjąkała głosem, zaledwie wy 
raźnym, tak  dalece wzruszenie i 
przestrach ściskały je j gardło.

— O! nie... nie... pani... tego na 
hi nie uczyni! Nie zmusi Helenki 
do poświęcenia swej miłości...

— A to dlaczego, jeśli łaska
— Dla niej byłoby to śmiercią...
Tę kilka słów wywarło na Gar

busce szczególne wrażenie.
Jakby  zrodziły w niej nową myśl,

— Śmiercią? —- powtórzyła.
—Tak.

— Czy doprawdy tak pani są­
dzi 1

—- Jestem  tego pewna.
— To się tylko tak zdaje.
— J a  się bynajmniej nie mylę... 

Helenka zwierzyła się przeueumą i 
znam etan je j serca... Złamać tę mi 
łość by . by to zniweczyć jej życie.

Jeżeli pani zechce jej narzucie

K IN O

ZAGŁĘBIE
tfawniw 

Kwie-Tsatr „Ustó&low

ZABAWA K W S f tW a t f l W f t  W SiHlE . l A & Ę B I l ”
„K T O  C H C E  R O Z K O S Z Y  U Z Y Ć  C W i* v C »

M EC H  SDZlE D O  W O jS K A  ŚL U Z Y C

T O

PARADA REZERWISTÓW
P ełn a  hum oru n a , lep sza  kom edia  P olska

Walter, Dymsza, Sieiańskl, Hankiewiczówna
p ow ołan i na ćw iczen ia  w ojsk ow e  

W szy scy  rezerw ści m uszą zob aczyć tę kom edję.

^uczates o ' T T \  m. ae, w nsedisele i świę a u 3 pp.
Wkrótce KATARZYNA II

g A P t g * 7* ;  ,  '- i  . v

m w m rnm xm m m
UCZEŃ \vyż-->.o«u;lu..;su in sty fu tu  tu u . 
żyćżnegó w K&tówicućh udziela leKeji 
g ry  na  skrzypcach. Kozłowski, Bą- 
dziń, M ałachowskiego 32 teł. 4-68-

mmmmm
71AP©vVi.ŁA>A Duję sią do wiaęlumÓ-
Śei, ie  1. S roka A ntoni — rozwiedziony 
— w yznania S taro  K a olickieg'o, zam. 
Sosnowiec przy  ul. P ań sk ie j 33. 2). Ce. 
sen-k  T e k la — wdowa — w yznania 

Rzymsko K atolickiego, zam. Sosnowiec 
przy ul. P ań sk ie j o3 chcą zawrzeć zwią 
zek m ałżeński w edług obrządku S taro  
K atolickiego. E w entualne przeszkody 
należy zgłaszać do A dm inistracji B i. 
skupiej K ościoła S ta ro  ivatoliekiego w

F  atowieach.__________- _____
LECZNICA chorób wenerycznych i 
skórnych Sosnowiec. Sienkiewicza 17fi 
W izyta 5 z!.

:g r  ■ ' r ' 7s ą

KINO

DZIŚ PBEM JEK A 1
Słynny tenor JO S E  M O JIC A  w film ie

K ró l  c y g a n ó w
D ram at życiowy.

Cudowna m uzyka cygańska. P P śn i i  tańce.

Wkrótce: M O JE  M A RZEN IE TO TY z L iljan ą  H arvey.

BIALE TYGODN.E
w M agazynie l te w ^ tn y m

M, Kępińskiego
w Bądzihie. N ajniższe ceuy uwidocz. 
nieme w oknie warstawowetg.

AUTOBUS n a  chodzie nadający  sią n a  
półeiążarówką n a  nowych gum ach _ t a -  

 _____   n io  sprzedam  Sosnowiec, N arutow icza
S T A N I S Ł A W  " W I T  U O K I  zgubił l e g i  6, H adra.

S n o w ć u WydaDą PrZ6Z P ‘ U' P” P ' W

m ę ż a ,  opierać się temu będzie, opie­
rać ze wszystkich sił.

Zapanowało chwilowe milczenie.
— Tak — odezwała się wreszcie 

Garbuska — to moje postanowie­
nie ]cst nieodwołalne. Helena mu i 
być teraz przy mnie, bo wyjdzie
niebawem za mąż.

— Niech ma pani nad mą lotosć
— zawołała Marta.

— To już moja rzecz! — odpac 
la, wstając z krzesła Ju lja  T o rd ie1.

Ten ruch był zbyt wyraźny.
H rabina wstała natychm iast i 

pociągnąwszy za sobą córkę, lekko 
skinęła głową niegrzecznej gospody 
ni i opuściła niegościnne mieszka­
nie. ■

— Ta kobieta — rzekła hrabina 
do eoriii, yszeuiszy rui ulicę —jest 
potworem. Serce jej jest skamie­
niałeś... kto wie, czy nie skutkiem 
strasznych występków... Doprawdy, 
ło ję  się wszelkiego z mą zetknię­
cia.

NX
Smutny był powrót 

willi Petit-Bry.
Marty J<

Co teraz powie Lucjanowi?
Czy będzie miała śnrałość oznaj 

mić mu, że Ju lja  Tordier oświadczy 
ła  danowczo i brutalnie, iż Helena 
jest dla niego straconą na zawsze i 
że chce ją w krótkim czasie wydać 
za mąż.

Lucjan, wiedząc o wyjeździć 
panny de Koncernv z m atką do P  t- 
ryża, oczekiwał ich powrotu z nie­
cierpliwością i niepokojem, łatwy >» 
do zrozumienia-

Pracował a przynajm niej miło 
wał pracować w gabinecie urządz< - 
nym 'dla nieco, ale co chwila naslc- 
chiwał, gdyż mu się zdawaio, że 
dolatuje turkot powozu, przywożą 
cego hrabinę z córką.

Nareszcie je zobaczył.
Zamiast jednak doznać . żywej 

radości, doświadczył bolesnego ści­
śnięcia serca i ogarnęło go czarne 
przeczucie.,

Nareszcie dał się słyszeć odgłos 
lekkich kroków, któremu towarzy­
szył szelest sukni jedwabnej.

‘ Potem drzwi od pracowni otw> 
rżyły się imptownie.

M arta weszła.
Od pierwszego 'spojrzenia, r:su"n 

nego na zmienioną tw arz dziewczę­
cia, Lucjan zrozumiał już, jak dale­
ce były' uzasadnione jego przeczu­
cia

Wydal głuchy jęk.
Panna de Koncerny zbliżyła się 

doń. milcząca.
— Nie udało się pani? — wyją

kał.

M arta, gmsem zdławionym, pra 
wie niewyraźnym, odpowiedziała.

— Tak, nie udało się.
— Helena nie przybędzie?
— Nie...
-— Przypomina sobie pani, że 

kiedy mi pani ręczyła za ’wodze­
nie, nic mogłem w to wis • Do­
brze więc wtedy przewidywałem.

— Prosiłam... błagałam... Tej 
matka była nieubłagr oą... T a feobm 
ta nie ma wcale senna, dusza jej 
tak potworna, jak ciało.

— Niestety! mówiłem pani o 
tern wszystkiem!... J a  ją  znam do 
brze!

M arta ciągnęła dalej:
— Pani Tordier działa psuł

wpływem nienawiści, którą ma dla 
córki i dla pana! Ta nienawiść o- 
bjawiać się będzie pod wieloma po­
staciami... i nawet może wkrótce..,

— Przestrasza mnie pani!
— Bo wszystkiego należy się lę­

kać!... Chciałabym, nie mogąc panu 
przynieść radości, choć pozostawĄ  
panu trochę nadziei... ale nie mogę!

Czy będzie pan miał o d w a g ę ,  
czy będzie miał pan siłę, ażeby 
znieść cios straszny?

—- Będę mial siłę i odwagę .
Wszystko lepsze, niźli niepewność!

— Otóż pani Tordier chce wy­
dać Helenkę za mąż...

— Wydać ją  za mąż! — powto 
rzyl Lucjan, zrywając . ię z miejsca

— Tak.
— Helena się nie zgodzi.

d. c. n.
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